
Pro tokó ł
22. posiedzenia, I. sesyi, VIII. peryodu Sejmu galicyjskiego 

z dnia 17. września 1903 r.

Początek  o godzin ie 10 m :nut 45  przed 
południem.

P rzew odniczący:  Marszałek krajowy
J. E. S tanisław  kr. Badeni.

Sekretarze : M ieczysław Urbański, K a ­
zimierz Lubomirski, S tanisław  Mycielski,  
ks. Teodor Bohaczewski.

Obecnych posłów  119.

Ze strony Rządu: c. k. Radca Dworu  
W łodzim ierz hr. Łoś,

Marszałek konstatuje dostateczną ilość  
posłów  i otwiera posiedzenie.

M arszałek ozrajm ia, iż protokół d w u ­
dziestego  posiadzenia uważa za przyjęty,  
gd y ż  nie w niesiono przeciw niemu żadnych  
zarzutów, protokół d w u dziestego  pierwszego  
posiedzenia  złożony jest  w  biurze sejm owem  
do przejrzenia. Marszałek oznajmia, że p. 
D u n a je w sk i  usprawiedliw ił te^graheznie  
sw ą  nieobecność z powodu złego  stanu  
zdrowia.

Sekretarz p. Urbański odczytuje spis  
petycyj wniesionych  po dzień 17. września  
1903 roku, które przydzielono następującym  
komisyom a m ia n o w ic ie :

Kom isyi budżetowej Ls. 2022  - 2025, 
2027, 2030  - 2034, 2038  - 2041, 2043 - 2045,

2048 - 2051, 2053 - 2055, 2057, 2059  - 2061, 
2 0 6 4 - 2 0 6 8 ,  2070, 2072, 2074 - 2 0 7 6 ,  2078 - 
2080, 2085, 2087, 2 0 9 0 - 2 0 9 5 ,  2096, 2097, 
2 1 0 0 - 2 1 0 3 ,  2105, 2107, 2108, 2 1 1 0 -  2112, 
2 1 1 4 - 2 1 1 7 ,  2119, 2126, 2127, 2129 - 2 1 3 2 ,  
2 1 3 4 - 2 1 3 9 .

-Komisyi szkolnej Ls. 2028, 2029, 2052,  
2058, 2062, 2073, 2098, 2099, 2106, 2109,  
2125, 2128.

K om isy i petycyjnej Ls. 2042, 2063,  
2069, 2071 .

K om isy i administracyjnej Ls. 2046, 
2118, 2120, 2121, 2133.

K om isyi prawniczej Ls. 2037.

K om isyi gosp odarstw a  krajowego Lś.  
2026, 2035, 2036, 2047.

K om isyi drogowej L s .  2104.

Komisyi podatkowej L s .  2056.

K om isyi przem ysłowej Ls. 2077, 2113,

P o  odczytaniu p etycy i Ls. 2023  mie­
szkań ców  gm iny W am pierzowa pow. Mie­
leck iego  o zapomogę z powodu pożaru  
przem awia p. K rem pa popierając tę petycyę .

Sekretarz p. Urbański odczytuje sp is  
dalszych  petycyj, które przydzielono odno­
śnym k o m isy o m  jak  w yżej.
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Marszalek oznajmia, iż w odpowiedzi  
na telegram, który w ys ła ł  z polecenia Sejmu  
do Stolicy A postolskiej z wyrażam 1 hołdu  
i życzeń, otrzymał następujący telegram, 
który odczytuje:

ń-j(P o pierwszych słowach w szyscy  
powstają  z sw ych miejsc).

Illmo Comiti Stanislao Badeni Leopoli. 
Beatiss im us P ater grato animo aeepii, vota  
pro eius incoiumitate effusa ac magn: 
faciens fidelitatis ac devotionis seusa de-  
prompta am antissim e benedicit legatis  Ga- 
l ic iae et Lodomeriae ac Magni Ducatus  
Cracov iensis ad comitia habenda conyocatis.  
Merry del. Val.

Marszalek udziela g łosu  przed przy­
stąpieniem  do porządu dziennego p. S ta-  
pińskiemu.

Przem aw ia  p. Stapiński i uprasza Mar­
szalka, by na porządku dziennym  najbliż­
szych posiedzeń umieścił spraw ę weryfika-  
cyi wyborów sejm owych których jeszcze  
Sejm nie sprawdził.

M arszałek oznajmia, że na porządku  
dziennym  b y ły  już um ieszczone w szystk ie  
wybory, którymi W ydzia ł krajowy s :ę za j­
m ował.  Obecnie zajmuje s ię  W yd zia ł  kra­
jow y  w ery fik ac ją  wyborów jeszcze  n iesp ra ­
wdzonych, a' po ukończeniu sprawę tę 
um ieści  Marszałek na porządkn dziennym  
jednego z najbliższych posiedzeń  Izby.

M arszałek  w zyw a sekretarza do od czy ­
tania zgłoszonego  na poprzedniem posied ze­
niu nagłego wniosku p .  Szpondra.

Sekretarz p. K. Lubom irski czyta:

W n i o s e k  n a g ł y

P. ks. Szpondra i tow arzyszy  w sprawie  
dotkniętych tegoroczną k lęsk ą  powodzi.

W y so k i  Sejm uchwalić raczy:

1. Posp ieszyć  powodzianom  z pomocą  
odpow iad ającą  olbrzymim rozmiarom ele ­
mentarnej k lęsk i a zw łaszcza zalanym  g m i­
nom  jpow. K rakow skiego, gdzie powódź  
n ajw iększe  spustoszenia  zrządziła.

2. W ezw ać  Rząd do najrychlejszego  
udzielenia bezzwrotnej pomocy na żywność,  
p asze i zas iew y  i to w sumie, odpow iada­
jącej zrządzonym  szkodom  przez powódź, 
gdyż obecnie przez Rząd w yznaczona kwota  
niespełna 3 m dionów  kor. jest  śm iesznie  
mała w stosunku do szkód i u w ażać  ją  
należy jako tymczasową.

3. W ez w a ć  Rząd do udzielania powo­
dzianom bezprocentowej p ożyczk i płatnej  
w ll2 rocznych raiaeh przez 10 lat.

4. W ezwać Rząd do zniżenia taryfy  
kolejowej dla zboża, paszy i innych arty­
kułów żyw ności przeznaczonych dla dot­
kniętych powodzią.

5. W ezw ać Rząd do odpisania p ow o­
dzianom zaleg łych  podatków gruntowych  
i do uwolnienia od tychże na przeciąg 5 
lat, jak również uwolnić od podatków  do- 
m owo-klasowego i czynszow ego.

S p ra w o z d a w c a : 
ks. Szponder w. r.

Krempa, Szajer, Ostapezuk, ks. Stoja-  
lowski, Huryk. Witosławski, Potoczek, Bo- 
haczewski, Barabasz, Bojko, Korol, Dr.  
Bednarski, Jabłoński, Huza, W urst ,  Mazi- 
kiewicz, Sko łyszew su i,  Krem entowski, ks. 
W ilczk iew icz ,  dr. Mogilnicki, Stapiński,  
Oleśnicki, M aryewski, Tarnawski.

Przem awia p. Szponder i uzasadnia  
nagłość swego wniosku którą Izba bez roz­
prawy uchwala.

Przem awia p. Szponder uzasadniając  
swój wniosek a pod w zględem  formalnym  
w nosi na przekazanie teg o  wniosku kom isy i  
budżetowej.

Izba bez rozprawy u c h w a la  ten for­
malny wuiosek p. Szpondra.

•Marszałek oświadcza, że otrzymał 
p i s m a :

1. Gd e. k. Sądu powiatow ego  w W a­
dowicach z dnia 14. września  1903 U. 951/25 
— 332/9 w sprawie zezw olen ia  na karno-  
sądowe śc iganie  p. St. Stojałow skiego z po­
wodu przekroczenia §§. 2 i 19 ustawy  
o prawie zgrom adzania s ię ;
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2. Od c. k. Sądu pow. w  Cieszynie z 13 
września 1903 Pr. 5/3-6 w tej samej spra­
wie z powodu popełnienia drukiem prze^ 
kroczenia przeciw bezpieczeństwu czci.

3 .  Od c. k. Sądu pow. w  Cieszynie  
z 13. września 1903 Pr. 3/3-16 w tej samej  
spraw ie jak pod 2. i udziela w  tym  przed- 
mioce głosu sekretarzowi p. K . Lubomir­
skiemu.

Sekretarz p. K. Lubomirski wnosi na 
odesłanie tych spi'aw do kom isyi prawniczej.

Izba bez rozprawy uchwala odesłać  
te p isma do komisyi prawniczej.

M arszałek udziela, g łosu  przed przy­
stąpieniem  do porządku dziennego p. 
Gorayskiemu.

Przem aw ia  p, Gorayski i s taw ia  for­
m alny w niosek  na powiększenie kom isyi  
gospodarstwa krajowego o jednego członka.

Izba bez rozprawy uchwala formalny  
wniosek  p. G orayskiego.

Marszalek oznajmia, że jeżeli s ię  nikt 
w Izbie nie sprzeciwi, to uzupełniający w y­
bór jednego  członka do kom isyi gosp od ar­
stwa krajowego, w myśl uchw ały  powziętej  
na wniosek p. Gorayskiego, umieści na po­
rządku dziennym obecęego  p osiedzenia ,  a to 
przy końcu posiedzenia.

W Izbie nikt s ię  temu nic sprzeciwia.

Izba przystępuje uo porządku dziennego  
którego punktem pierwszym  jest:

P ierw sze czytanie sprawozdania W y ­
działu krajowego w sprawie nadania nowo  
zbudowanemu szpitalow i powiat, w Skałac ie  
charakteru szpitala pow szechn ego  i publi­
cznego.

W  zastępstw ie  spraw ozdaw cy p. Ony­
szkiewicza członek W ydziału  krajowego p. 
Komanowicz, uwolniony od czytania  SDra- 
wozdania, w nosi na przekazanie tego spra­
w ozdania  kom isy i sanitarnej.

Izba uchwala bez rozprawy p o w y ż szy  
w niosek.

N a s tę p u je :

Pierw sze czytanie wniosku posła S to -  
ja łow skiego  w  spraw ie przyjęcia polskiej  
szko ły  ludowej w Białej na fundusz krajowy.

Przemawia p. S tojałowski uzasadniając  
swój wniosek, a pod w zg lędem  formalnym  
wnosi na odesłanie tego wniosku do kom isy i  
szkolnej z poleceniem przedłożenia sprawo­
zdania w  tym  przedm iocie w ciągu obecnej  
sesyi sejmowej.

Izba bez rozprawy uchwala p ow yższy  
wniosek, a oddzieln ie bez rozprawy uchwala  
w ezwanie , by kom isya szkolna przedłożyła  
sprawozdanie w tym przedmiocie w  ciągu  
obecnej sesy i  sejmowej.

N a s tę p u je :

P ierw sze czytanie wmosku posła Sto-  
ja łow sk.ego  w spraw ie założenia w Białej,  
polskich kursów przem ysłow ych  dla ręko­
dzielników tudzież polskiej szkoły dla prze­
m ysłu  fabrycznego sukienniczego.

P rzem awia p. S tojałowski uzasadniając  
swoj wniosek, a pod w zg lędem  formalnym  
wnosi na odesłanie tego w niosku do komisyi 
przemysłowej.

Izba bez rozprawy uchwala powyższy  
wniosek.

N a s tę p u je ;

P ierw sze  czytanie wniosku posła Sto-  
ja łow skiego  w sprawie zmiany warunków  
w udzielaniu pożyczek  z Banku krajowego  
na grnnta w łośc iańskie  i  założenia zas tęp ­
stwa Banku krajowego w m ieście Białoj.

Przem aw ia p. S tojałowski uzasadniając  
swój wniosek, a pod względem  formalnym  
wnosi na odesłanie tego wniosku do Ko­
m isy i bankowej.

Izba bez rozprawy uchwala pow yższy  
wniosek



4 Protokół 22. posiedzenia z dnia 17. września 1903 r.

N astęp uje:
P ierw sze czytanie wniosku p Szajera  

w  sprawie budowy kolei R zeszów -G łogów -  
Sokołów-K aniżów -K olbuszowa- Majdan - Tar­
nobrzeg-R ozw adów.

Przem aw ia  p. Szajer uzasadniając swój 
w niosek , a pod w zg lędem  formalnym wnosi  
na odesłanie tego  wniosku do Kom isyi k o ­
lejowej.

Izba bez rozprawy ucnwala p ow yższy  
wniosek.

N a s t ę p u j e :

P ierw sze czytanie w niosku p. Szajera  
w  sprawie uregulowania handlu trzodą  
chlewną.

Przem awia p. Szajer uzasadniając swój 
wniosek, a pod w zg lę d e m  formalnym wnosi  
na odesłanie tego  wniosku do K om isyi g o ­
spodarstw a krajowego.

Izba bez rozprawy uchwala p ow yższy  
wniosek.

N a s tę p u je :

P ierw sze  czytanie  wuiosku posła Ru 
tow skiego  w spraw ie organizacyi kredytu  
na zakładanie przedsiębiorstw  przem ysło ­
wych.

Przem awia p. Rutowski uzasadniając  
swój wniosek, a pod względem  formalnym  
wnosi na odesłan ie  tego  wniosku do Ko­
m isyi przem ysłowej.

Izba bez rozprawy uchwala p ow yższy  
wniosek .

Następuje.

P ierwsze czytanie wniosku posła Ru- 
tow sk iego  w sprawie unormowania sprawy  
p arcelacyi w drodze ustawodawczej.

P rzem aw ia  p. Rutowski uzasadniając  
swój wniosek, a pod w zg lędem  formalnym  
w n osi  na odesłan ie  tego wniosku do K o ­
misyi agrarnej.

Izba bez rozpraw y uchwała p ow yższy  
wniosek.

N a s t ę p u j e .

P ierw sze  czytanie wniosku p. Szajera  
w sprawie utworzenia Sądu powiatowego  
w Jaworniku mieście.

Przem aw ia  p. Szajer uzasadniając swój  
wniosek, a pod w zg lędem  formalnym wnosi  
na odesłan ie  tego wniosku do K om isyi  
prawniczej.

Izba bez rozprawy uchwala p o w y ż szy  
wniosek .

N astęp u ję:

P ierw sze czytanie  wniosku p. Szajera  
w sprawie zn iesienia notaryatów  w  Galicy i.

Przemawia p. Szajer uzasadniając swój 
wniosek, a pod w zg lędem  formalnym wnosi  
na odesłanie tego w niosku do kom isyi  
prawniczej.

Izba bez rozprawy uchwala p ow yższy  
wniosek .

N a s t ę p u j e : •

Pierw sze czytanie wniosku p. Stapiń-  
skiego w sprawie og łaszania  i doręczania  
posłom i redakcyom  pism  krajowych, dru­
ków i sprawozdań sejm owych i przedłożeń  
W ydziału  krajowego.

Przem aw ia  p. S tap iósk i uzasadniając  
swój wniosek, a pod względem  formalnym  

wnosi n a  odesłanie tego wniosku do W y ­
działu krajowego jako kom isy i.

Izba bez rozprawy uchwala powyższy  
wniosek.

N astępuje :

P ierw sze czytanie wniosku p. Stapiń-  
sk iegc  w sprawie zarządzeń weterynaryj­
nych co do cnowu i handlu nierogacizną.

Przem awia p. Stapiński uzasadniając  
swój wniosek , a pod w zg lędem  formalnym  
wnosi na odesłanie tego  wniosku do komisyi 
gospodarstw a krajowego.

Izba bez rozprawy uchw ala  p ow yższy  
wniosek
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N astęp u je:

Pierw sze czytanie wniosku p. K aryew-  
sk icgo  o przeznaczeniu z funduszów krajo­
wych  sumy jednego miliona koron na udzie­
lenie pożyczek bezprocentowych dotkniętym  
powodzią rolnikom i m ieszkańcom  miast.

Przem aw ia  p. Maryewski uzasadniając  
swój wniosek, a pod względem  formalnym  
wnosi na odesłanie tego wniosku do Ko- 
misyi budżetowej z poleceniem przedłożenia  
sprawozdania na obecnej jeszcze  sesyi.

Izba bez rozprawy uchwala p ow yższy  
wniosek.

Marszałek zwraca uwagę, że obow iąz­
kiem komisy; jes t  w każdej sprawie przyjść 
w ciągu se sy i  obecnej ze sprawozdaniem,  
wskutek czego dodatki, aby komisye przy­
szły  z w nioskam i w jakiejś  sprawie jeszcze  
w ciągu obecnej sesy i  nie są  w łaśc iw ie  
potrzebne.

N astęp uje  :

P ierw sze czytanie wniosku p. Wursta 
o w ezw an ie  c k. Rządu, aby koszta podróży 
p opisow ych  przeznaczonych do badania  
szpitalnego, pokrywał z funduszów pań­
stw ow ych,

Przem awia p. W urst  uzasadniając swój 
wniosek , a pod względem  formalnym wnosi 
na odesłanie tego w niosku do Komisyi  
prawniczej.

Izba  bez rozprawy uchwala p ow yższy  
wniosek.

N a s t ę p u j e ;

P ierw sze czytanie  wniosku p. Skoły-  
szew sk iego  o cofnięcie rozporządzenia prze­
dłużającego służbę wojskową.

Marszałek oznajmia, że z powodu n ie­
obecności wnioskodawcy ten punkt porządku  
dziennego nie może być załatwiony.

N astęp uje:

P ierw sze czytanie wniosku p. S zw ed a  
o pomoc dla powiatu Żyw ieckiego na pa-

prawę dróg i m ostów uszkodzonych p o­
wodzią.

Przem awia p. S zw ed  uzasadniając swój 
wniosek, a pod w zg lęd em  form alnym  wnosi  
na odesłanie tego wniosku do Kom isyi  
budżetowej.

Izba bez rozprawy uchwala p ow yższy  
wniosek.

N astępuje:

W ybór uzupełniający jednego  członka  
kom isyi administracyj aej.

M arszałek zaprasza do Kom isyi skru­
tacyjnej p p .T ruskolasldego , P aw likowskiego ,  
i Bednarskiego i w zyw a posłów do odda­
wania kartek

Marszalek oznajmia, że tym  czasem  
Izba przechodzi do d alszego  punktu porzą­
dku dziennego tj. z kolei

N a s tę p u je :

Sprawozdanie W yd zia łu  krajowego  
o udzieleniu W yd zia łow i powiatowem u  
w Nisku koncesyi do pobierania opłat my-  
tniczych na drodze gminnej I. k lasy Jeżów -  
Nart.

Sprawozdawca p. Dom bski odczytuje  
sprawozdanie Wydziału krajowrego, zak oń ­
czone projektem następującej uchwały:

U c h w a ł a

o udzieleniu  W ydzia łow i powiatowem u  
w Nisku koncesyi do pobierania opłat m y-  
tniczych na drodze gminnej I. k lasy  

Jeżów  - Nart.

Art. I.

Na przeciąg lat pięciu od wejścia  
w w ykon anie  tej uchw ały  nadaje s ię  prawo  
do pobierania myta na drodze gminnej 1. 
klasy Jeżów -N art  W ydziałowi powiatowemu  
w Nisku jako  w ładzy zarządzającej, a to 
na rzecz tej drogi z zastrzeżeniem, że W y ­
dział powiatow y, używ ając środków prze­
w idzianych  w §§. 19., 25  i 26. ustaw y  
drogowej z dnia 5 lipca 1897 (Dz. u. kr.
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Nr. 43), przy pomocy pobieranego w  myśl 
§. 32  tejże ustaw y dochodu z p ow yższego  
myta, pokrywać będzie w sze lk ie  k oszta  p o­
łączone z utrzymaniem omyeonej drogi 
w dobrym stanie.

N a wypadek zaniedbania  utrzymywanej  
przez W ydzia ł powiatow y drogi, zastrzega  
sobie W ydziaf krajowy wydąnie  stosownych  
zarządzeń w skazanych  w §. 35  ust. 2. i 3. 
wyżej powołanej ustaw y drogowej.

Art. II.

Opłatę m yta pobierać należy na jednej 
rogatce w edług  następującego wymiaru:

a)  od każdej sztuki bydła pociągow ego  
w zaprzęgu 4 (cztery) h;

b) od każdej sztuki bydła  p oc iągow e­
go ule w zaprzęgu, od bydła pędzonego
ciężk iego  i koni wierzchowych 2 (dwa) b;

c rc) od każdej sztuki bydła pędzonego
drobnego 1 (jeden) b;

Konie, woły, krowy, muły, osły  należą  
do bydła ciężkiego, zaś cielęta, źrebięta,
ow ce k o zy  i św in ie do drobnego.

Od bydła niesionego lub w iezionego  
wozem  nie o p ła c a ‘się żadnej należytości.

Zwierzęta , które ssą  i przy matkach
idą, są wolne od wszelkiej opłaty mytniczej.

Art. III.

Przy poborze myta mają być zachow a­
ne ogólne przepisy o uwolnieniu od opłaty  
m yta lub o zniżeniu tejże.

P rzem aw ia  p. S tojalow ski w rozprawie  
ogólnej.

Izba uchwala zam knięcie  rozprawy  
ogólnej na w niosek  sekretarza p. Urbań­
sk iego .

Przem awia do głosu zapisany p. Huryk.

Przemawia p. Sprawozdawca.

Izba przystępuje w ięc  do rozprawy  
szczegó łow ej .

S p raw ozdaw ca  wnosi przyjęcie  tej 
uchwały en bloc.

Izba uchwala przyjęcie powyższej  
uchwały en bloc poezcm w oddziolnem g ło ­
sowaniu  uchwam cały  projekt on bloc.

U ch w aliw szy  następnie na wniosek  
spraw ozdaw cy przystąpić do trzeciego cz y ­
tania bez czytania  uchwala Izba powyższy  
projekt uchwały w trzcciem czytaniu bez 
czytania.

N a s tę p u je :

Sprawozdanie W ydziału  krajowego  
o udzieleniu W yd zia łow i powiatowemu  
w Gródku k oncesy i do pubierania opłat  
mytniczyeb na drodze gminnej I. klasy  
Gródek - Dolin iany - Dobrzany.

•  Sprawozdawca p. Dąmbski odczytuje  
sprawozdanie Wydziału krajowego, zakoń­
czone projeKtcm następującej uchwały.

U c h w a ł a

o udzieleniu W ydzia łow i powiatow em u  
w Gródku k on cesy i do pobierania opłat 
mytniczyeb na drodze gminnej 1. k lasy  

G ród ek -D o lin ian y  - Dobrzany'.

Art. I.

Na przeciąg lat pięciu od wejścia  
w w ykonanie  tej u ch w ały  nadaje się prawo  
do pobierania myta na drodze gminnej I. 
klasy Gródek - Doliniauy - Dobrzany W y ­
działowi powiatowem u w Gródku jako w ła­
dzy zarządzającej,  a to na rzecz tej drogi, 
z zastrzeżeniem, że W ydział powiatuwy,  
używając środków przewidzianych  w §§. 19 
25 i 26 ustaw y drogowej z dnia 5 lipca  
1897, (dz. ust. kr. Nr. 43), przy p o ­
mocy pobieranego w m yśl §. 32 tejże  
ustaw y dochodu z p ow yższego  myta, p o­
kryw ać będzie w sze lk ie  koszta połączone  
z utrzymaniem omyeonej drogi w dobrym  
stanie.

N a  wypadek zaniedbania utrzym ywanej  
przez W ydzia ł powi itowy drogi, zastrzega  
sobie W ydział krajowy w ydanie  stosow nych  
zarządzeń w skazanych  w §. 35 ust. 2. i 3. 
wyżej powołanej ustawy drogowej.

Art. II.

Opłatę myta pobierać należy  na jednej 
stacyi w edług następującego w y m ia r u :
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«) od każdej sztuki bydła pociągow ego  
w zaprzęgu 4  (cztery) h ;

b) od  każdej sztuki bydła pociągow ego  
nie w zaprzęgu, od bydła pędzonego cięż­
kiego i koni wierzchowych 2 (dwa) h;

c) od każdej sztnki bydła  pędzonego  
drobnego 1 (jeden) h ;

Konie, woły ,  krowy, ranły, os ły  należą  
do bydła  ciężkiego, zaś cielęta, źrebięta,  
owce, kozy  i świnie do drobnego.

Od bydła niesionego lub w iez ion ego  
wozem  nie opłaca się żadnej nałeżytości.

Zwierzęta, które ssą  i przy maikach  
idą, są wolne od wszelkiej opłaty mytniczej.

Art, III.

Przy poborze myta mają być zacho­
wane ogólne przepisy o uwolnieniu  od 
opłaty m yta lub o zm żeniu tejże.

W  rozprawie ogólnej nikt g łosu  nie  
żąda.

Izba przystępuje w ięc  do rozprawy  
szczegółow ej.

Sprawozdaw ca wnosi przyjęcie tej 
uchwały en bloc

Izba uchwala przyjęcie powyższej  
uchwały en bloc poczem w oddzielnem  
głosow aniu  uchwala cały  projekt uchwały  
en bloc.

U ch w aliw szy  następnie na wniosek  
Sprawozdawcy przystąpić do trzeciego c z y ­
tania bez czytania  uchwala Izba p o w y ż szy  
projekt uchwały w trzeciem czytaniu  bez  
czytania.

N astępuje:

Sprawozdanie W yd zia łu  krajowego
0 udzieleniu Kadzie powiatowej w Borszczo-  
wie k oncesy i do pobierania opłat mytni-  
czych na drodze powiatowej U ście  biskupie-
1 jjlcz.c.

Spraw ozdaw ca  p. Dąmbski odczytuje  
sprawozdanie wydziału  krajowego, zakoń­
czone projektem  następującej uchwały:

U c h w a ł a

o udzieleniu R adzie  powiatowej w Bor- 
szczowie koncesyi do pobierania opłat my-  
tniczych na drodze powiatowej Uście-bisku-  

p ie -B i lc z e .

A r t .  I .

Radzie powiatowej w Borszczowie n a­
daje się na lat pięć od wejścia w w ykon a­
nie tej uchwały prawo do pobierania myta  
na drodze powiatowej U ście  biskupie-Bileze  
pod warunkiem utrzym ywania przedmiotu  
om yconego kosztem funduszu powiatowego  
w dobrym stanie, z zastrzeżeniem zastoso­
wania postanowień zawartych w §§. 14 i 35  
nst. 3. ustawy drogowej z dnia 5 l ipca  1897  
(dz. u. kr. Nr. 43).

Art. II.

Opłatę myta pobierać należy  na dwóch  
rogatkach według następującego wymiaru:  

Jl) na rogatce w F i l ip k o w c a c h : 
a) od każdej sztuki bydła pociągow ego  

w zaprzęgu 8 (ośm) h ;
ó) od każdej sztuki bydła pociągow ego  

nie w zaprzęgu, od bydła pędzonego c ięż ­
kiego i koni wierzchowych 4 (cztery) h ;

c) od każdej sztuki bydła pędzonego  
drobnego 2 (dwa) h;

B)  na rogatce w Szuparce.
a) od każdej sztuki bydła p o c ią g o w eg o  

w zaprzęgu 4 (cztery) h;
ó) od każdej sztuki bydła pociągow ego  

nie w zaprzęgu, od bydła pędzonego c ięż ­
k iego i koni wierzchow ych 2 (dwa) h ;

c) od każdej sztuki bydła  pędzonego  
drobnego 1 (jeden) h ;

Konie, woły, krowy, muły, osły ,  należą  
do bydła ciężkiego, zaś cielęta, źrebięta, 
owce, kozy i św in ie do drobnego.

Od bydła n iesionego  lub wiezionego  
wozem  nie opłaca się  żadnej nałeżytości.

Zwierzęta, które ssą  i przy matkach  
idą, są w olne od wszelkiej opłaty mytniczej,

A lt .  III.

Przy poborze m yta mają być zach o­
w ane o g ó ln e  przepisy o uwolnieniu od 
opłaty mytniczej i o zniżeniu tejże.
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W rozprawie ogólnej n ikt g łosu nie  
żąda.

Izba przystępuje w ięc  do rozprawy  
szczegó łow ej .

S p raw ozdaw ca  wnosi przyjęcie tej 
uchwały en bloc.

Izba uchwala p izy jęc ie  powyższej  
u ch w a ły  en bloc poczeiu w  oddzielnem  
głosow aniu  uchwala ca ły  projekt uchwały  
en bloc.

U ch w a liw szy  następnie na wniosek  
sp raw ozd aw cy  p rzystąp ić  do trzeciego czy ­
tania bez czytan ia  uchwala Izba p o w y ż sz y  
projekt uch w ały  w  trzeciem  czytaniu  bez 
czytania.

N a s t ę p u j e .

Sprawozdanie W y d zia łu  krajowego  
o udzieleniu Radzie powiatowej w  Jaw oro-  
wie k on cesy i  do pobierania opłat m ytm -  
ozych na drodze powiatowej Jaw orów -  
Niem irów.

S p raw ozd aw ca  p. D ą m b sk i odczytuje  
sprawozdanie W yd zia łu  krajow ego ,  zakou-  
ezone projektem następującej u c h w a ł y :

U c h w a ł a

o udzieleniu Radzie powiatow ej w Jaworo-  
w ie  koncesyi do pobierania opłat m ytniczych  

na drodze powiatowej Jaw rów -Niem irów .

Art. I.

Radzie powiatowej w Jaw orow ie  nadaje  
się  na lat p ięć od w ejśc ia  w wykonanie  
tej uchw ały  prawo do pobierania myta, na  
drodze powiatowej Jaw orow -N iem irów  pod  
warunkiem, u trzym yw an ia  przedmiotu omy-  
conego kosztem  funduszu powiatow ego w do­
brym stanie, z zas trzeżen iem  zas tosow an ia  
p ostan ow ień  zawartych  w §§. 14 i 35 nst.  
3, ustaw y drogowej z dnia 5. llpca 1897  
(Dz. ust, kr. Nr. 43).

Art. W

Opłatę m yta  pobierać należy  na dwóch  
rogatkach  a to na każdej z nich według  
n a s tę p u ją c e g o  w ym iaru :

a) od każdej sztuki bydła p oc iągow ego  
w zaprzęgu 4  (cztery) h ;

b) od każdej sztuki bydła  p ociągow ego  
nie w zaprzęgu, od bydła pędzonego c i ę ż ­
k iego i koni w ierzchow ych 2 (dw a) h;

c) od każdej sztuki bydła  pędzonego  
drobnego 1 (jeden) h ;

Z d n iem  w ejścia  w w ykonanie niuiej- 
szcj uchw ały  traci moc obowiązującą  u ch w a­
ła  sejm owa, zatw ierd zon a  najw yższcm  po­
stanowieniem  z dnia 5 sierpnia 1903, którą  
nadane było R adzie  powiatowej w  Jaw o­
rowie prawo do pobierania opłat  m ytn i­
czych  na drodze powiatowej Jaw orów -  
Niem irów  na jednej rogatce.

K onie, woły, krowy, muły, os ły  należą  
do bydła  ciężkiego, zaś cielęta , źrebięta, 
owce, k ozy  i świnie, do drobnego.

Od bydła n iesionego, lub wiezionego  
wozem  nie opłaca się , żadnej n ależytośc i.

Z w ierzęta  które ssą, i przy matkach  
idą, są wolne od wszelkiej opłaty m y tn ic z e j .

Art. III.

P rzy  poborze m yta mają być zach o­
w ane ogó ln e  przepisy  o uwolnieniu  od 
opłaty  m ytniczej , i o zn iżeniu  tejże.

W rozprawie ogólnej nikt g łosu nie
żąda

Izba przystępuje w ięc  do rozprawy  
szczegó łow ej .

Spraw ozdaw ca  w nosi  przyjęcie tej 
uchwały en bloc.

Izba uch w ala  przyjęcie powyższej  
uchwały en bloc poczem  w  oddzielnem g lo ­
sowaniu  uchwała ca ły  projekt uchwały  
en  bloc.

U ch w a'iw szy  następnie na wniosek  
sp raw ozd aw cy  przystąpić do trzeciego czy­
tania bez czytania  uchwala Izba p o w y ż szy  
projekt uchwały w trzeciem  czytaniu  bez 
czytania.



N astępuje:

S prawozdanie komisyi gminnej w  przed­
miocie zaliczenia gm iny K rynicy  do m iej ­
scowości podlegających ustawie gminnej  
z 3 lipca 1890, Nr. 51 Dz. u. kr.

Marszalek oznajmia, że ten punkt po­
rządku dziennego  usuwa, ponieważ sprawa  
ta ma być ponownie przez k om isyę  gm inną  
rozpatrywaną.

N astępuje:

Sprawozdanie  kom isyi administracyjnej  
z petycyi galic. T ow arzystw a  'weterynar- 
p t e g o  o uzupełnienie ordynacyi wyborczej  
gminnej w  tym  kierunku, aby w eterynarze  
dyplom ow ani mieli prawo czynnego i bier­
nego wyboru z tytułu osobistej kwalifikacyi

Sprawozdaw ca p. Maiss uwolniony na 
w niosek  sekretarza p. U rb ańsk iego  od c z y ­
tania sprawozdania, odczytuje następujący  
wniosek kom isyi.

W ysok i Sejm uchwali załączony pro­
jekt u s t a w y :

U s t a w a

7‘ dnia . . . .  obowiązująca w K rólestw ie  
Galicyi i L odom eryi z W ielkiem  K sięstw em  
K rakow skiem  z uzupełnieniem § .  I. ustępu  
2-go lit. g. Ordynacyi wyborczej gminnej  
z dnia 12. s ierpnia 1866. Nr. 9. Dz. u. kr.

Z godnie  z uchwałą Sejm u M ojego K r ó ­
lestwa Galicyi i Lodomeryi z W ielkiem  
K sięstwem  Krakowskiem  postanawiam co 
Następuje

Art. I.

Przepis paragrafu 1. ustępu 2-go  1. g. 
erdynaeyi wyborczej gminnej z dnia 12. 
Merpuia 1866. Dz. n. kr. Nr. 9. uzupełnio­
nym zostaje w  ten sposób, że ustęp ten  
opiewać m a: lit. g. adw okaci,  notaryusze,  
doktorowie fakultetów, którzy o trzym ali sto­
pień akadem ieki na jednym  z uniwersyte-  
tów austryackich, m agistrow ie  chirurgii  
1 farmaeyi, dyplom owani w eterynarze ,  któ-  
r zy  otrzym ali dyplom  w jednym  z zakładów
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w obrębie królestw i krajów w R adzie  pań­
stwa reprezentowanych.

Art. II.

Moc obowiązująca tej u s ta w #  zaczyna  
s ię  z dniem jej og łoszen ia .

Art. III.

W y k o n a n ie  tej ustawy poruczam memu 
Ministrowi spraw "wewnętrznych.

W rozprawie ogólnej nikt głosu nie 
żąda. Izba  przystępuje w ięc  do rozprawy  
szczegó łow ej .

Spraw ozdaw ca c z y t a :

Art. I.

Przepis paragrafu 1. ustępu 2 -go  lit. g. 
ordynacyi wyborczej gminnej z dnia 12. 
sierpnia 1866. Dz. u. kr. Nr. 9. uzupełnio­
nym zostaje w  ten sposób, że nstęp ten  
opiew ać ma: lit. g. adwokaci, notaryusze,  
doktorowie fakultetów7, którzy otrzymali  
stopień akadem ick i na jednym z u n iw e rsy ­
tetów austryackich, m agistrowie chirurgii  
i farmaeyi, dyplom owani w eterynarzy , k tó ­
rzy otrzymali dyplom w jednym  z zak ładów  
w obrębie królestw i krajów w Radzie pań­
stwa reprezentowanych.

Izba  uchwala bez rozprawy Art. L zgo­
dnie z w niosk iem  k om isy i .

Spraw ozdaw ca c z y t a :

Art. II.

Moc obowiązująca taj u staw y  zaczyna  
się z dniem jej ogłoszenia.

Izba uchwala bez rozprawy Art. II. 
zgod n ie  z wnioskiem  komisyi.

o

S praw ozdaw ca czy ta :

Art. III.

W ykonanie  tej u staw y  poruczam  m em u  
Ministrowi spraw  w ew nętrznych.

Izba uchwala bez rozprawy Art. III. 
zgodnie z w nioskiem  kom isyi.

Sprawozdaw ca c z y ła :

dnia 17. września 1903- r. 9

2
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U s t a w a

z d n i a .................. obowiązująca w Królestw ie
G alicyi i Lodom eryi z Wielkietn K sięstw em  
K rakow skiem  z uzupełnieniem §. 1. ustępu  
2-go lit. g. Ordynacyi wyborczej gminnej 
z dnia 12. sierpnia 1866. Nr. 9. Dz. u. kr.

Zgodnie z uchwalą Sejmu M ojego K ró­
le s tw a  Galicyi i Lodom eryi z Wielkiein  
K sięstw em  K rakow skiem  postanawiam, co 
następuje:

Izha uchwala bez rozprawy tytuł i wstęp  
u staw y  zgodnie z w nioskiem  komisyi.

U chw aliw szy  następn.e na wniosek  
sprawozdawcy p rzystąp ić  do trzeciego ezy-  
tanta projektu powyższej u staw y  bez c z y ­
tania, u c łw a la  Izba cały  projekt powyższej  
ustaw y w trzeciem czytaniu bez czytania.

Następuje
Sprawozdanie kom isyi budżetowej  

o sp-awozdaniu  W ydziału  kraj. w  przed­
m iocie subwencyi na budow ę schroniska  
dla nauczycielek.

Sprawozdawca p. P aszk ow ski uwolniony  
na w niosek  sekretarza p. Urbańskiego od 
czytania sprawozdania, odczytuje następu­
ją cy  wniosek  komisyi.

W y so k i  Sejm  raczy uch w alić :

P e ty cy ę  związku k oleżeńskiego  byłych  
sem in arzystek  i n auczycie lek  we L w ow ie  
o su bw en eyę  nu budowę schroniska prze­
kazuje Sejm W yd zia łow i krajowem u z po­
leceniem , aby  po dopełnieniu przez zaw ią­
zać się  mające T ow arzystw o  pod nazwą  
„Związek nauczycielek*- warunków z a p e ­
wniających budowę schroniska dla nauczy­
cielek, oraz istnienie i praw id łow y rozwój  
tej in sty tu cy i,  przedłożył S ejm ow i wnioski  
co do subw encyi krajowej na cel budowy  
schroniska, w  granicach w niosków  zaw ar­
tych w sprawozdaniu  z dnia 28. czerwca
1902. do LW . 85 .088 /1902 .

Izba bez rozprawy ucbwaia p ow yższy  
w niosek  kom isy i.

Przem aw ia  JE. c. k. Namiestnik.

Przem aw ia  Marszałek kraju, i uprasza, 
by k o m isy e  m jędzy 22 a 29.  września  1903  
zechcia ły  pracować, aby Sejmowi dostarczyć  
materyału, następnie w zyw a sekretarzy do 
odczytania złożonych interpelacyj i w n io ­
sków.

Sekretarz p. Urbański czyta:

I u t e r p a 1 a c y  a

posła K rem py i tow. do Jaśnie W ie lm o ­
żn ego  Pana Kom isarza R ząd ow ego  w spra­
wie nadużyć starosty Jag o sz ew sk ieg o  w Rop­

czycach.

1) S taroście  J a g oszew sk iem u  w R o p ­
czycach zarzucono publicznie w pismach  
krajowych, że brał od burnnstwa m iasteczka  
Sędziszów  N ath ana  Low a łap ów ki w p o s ta c i: 
rogaczy, sarn, zajęcy, cukru, serwisu sto ło­
w ego, porcelan i t. p. i w zamian zato utrzy­
muje nadal w urzędzie tegoż Lowa, pomimo  
dowiedzionych mu ja sk r a w y ch  nadużyć.

‘ 2) R ów nież w pismach publicznych  
w „S łow ie  p o lsk iem 11 podniesiono, że tenże  
stąrosta J a goszew sk i  w tow arzystw ie  k om i­
sarza Starostw a i S-ch innych jegom ościów  
wracając z Tarnowa w podockoconym sta­
nie, zach ow ał się  w pociągu kolejow ym  
w taki sposób, że  aż konduktor prowadzący  
pociąg, m usiał na stacyi w Dębicy żądać  
in terw ency i urzędnika kolejowego.

F aktom  tym ani p. Jagoszew sk i ,  ani 
nikt w jego imieniu nie zaprzeczył,  ani d o ­
noszących  do odpow iedz ia ln ośc i  nie p ocią ­
gnął, przeto fakty te należy  przyjąć za praw­
d z iw e ,  a nie ulega wątpliwości, że podkopują  
one p ow agę W ła d zy  i zaufania ludności.

W ob ec  tego zapytują  p odpisan i:

Kiedy nareszcie  c. k. W ładza  prze ło ­
żona uwolni powiat Ropezycki od urzędo­
wania takiego  starosty , jak  również, k ied y  
uwolni m iasteczko S ęd z isz ó w  od szkodliwej  
gospodarki dyspotyeznej N athana L o w a .

L w ów , dnia 17, w rześnia  1903.

Interpelu jący  
F ran ciszek  Krempa w. r.



rizajer, Ostapezuk, Bojko, Huryk, Barabasz, 
Korol, Staruch, Bohaczewski, Mazikiewicz, 
Szwed, Mugiluiclu, Potoczek, Stapiński,  

Szponder.

Marszałek oznajmia, żc interpelacyę tę 
odstąp, p. Komisarzowi rządowemu i w zyw a  
do odczytania złożonych interpelacyj i w n io ­
sków.

Sekretarz p. Bohaczewski czy ta :

I n t e r p e l a c y a  
do c. k. Rządu

p osła  ks. Bohaczewskiego i towarzyszy  

w sprawie napisu na nowowybudowanych  

e. k. salinach w Dolinie.

Przed nowowybudowanem i c. k. sali­
nami w Dolin ie um ieszczono n iedaw no fron­
towy parkan z g łów n ą  bramą wchodową, 
nad którą umieszczono napis polski i nie­
miecki a opuszczono ruski. W obec tego z a ­
pytują podpisani:

Jak potrafi c. k. l łząd  takie zaprze­
czanie praw Rusinów usprawiedliwić w pra­
w ie  czysto ruskim powiecie  i czy nakaże 
opuszczony napis ruski jak najspieszniej 
Umieścić.

Bohaczewski
interpelant.

Huryk, Dr, Mogilnrcki, Stojałowski, Mazi­
kiewicz, Skułyszewski, Oleśnicki, Stapiński,  
Korol, StAruch, Krempa, B a ra b a sz ,‘Glidziuk,

S zw ed , Barwiński,

I n t e r p e l a c y a  
do c. k. Rządu

posła ks. Bohaczew sk iego  i towarzyszy  

w sprawie spławu drzewa przez przedsię­

biorstwo Barona Popera w W ygod zie  koło  

Doliny.

S pław  drzewa przez przedsiębiorstwo  
Barona Poppera z W ełdzirza do W y g o d y  
kolo Doliny odbywa się  w  sposób niespra­
w ied liw y , zupełnie przem wny obowiązują­

Protokół 22. posiedzenia z

cym ustawom. Po pierwsze, że przeds ię­
biorstwo sp ław ia  kloce drzewa dziko nie  
zbiwszy tychże w tramy, w następstw ie  
czego nieobwarowane brzegi rzeki Ś w icy  
strasznie odbijają się, a przyległe pola i sia-  
niożęcie włościańskie strasznie pustoszą się. 
Szkody, jakich z przyczyny tego  doznają  
włościanie w ynoszą  tysiące. To tutaj przed­
siębiorstwo umie sobie dać radę. Mianowicie 
po każdym  spławie wyprawia ono do wsi 
znanego z przewrotności wójta skarbowego  
z W ełdzirza Hilarego Iladzińskiego, który  
poszkodow anych w łośc ian  oszukuje w stra­
sznie niemiłosierny sposób. I tak włością-  
n.nowi D m ytrow i Malinowigzowi z Weldzi-  
rza, którego szkodę ocenili zaprzysiężeni 
taksatorowie gmTnni na 100 koron, rzucił 
Gadziński raptem 19 koron. Przedsiębior­
stw o Barona Popera powołuje się na jakieś  
kontrakty, które ono zawarło z włościanami.  
Toż w łościanie przekonani, że termin tych  
kontraktów dawno minął już i mimo tego 
przedsiębiorstwo oszukuje włościan na da­
wny sposób. P rzy  składzie Rady powiato­
wej, wobec okoliczności, że elemeut żyd ow ­
ski zachw ycił  zwierzchność gminną w Weł- 
dzirzn w swoje ręce a Starostwo w D olinie  
i inne do tego  powołane W ład ze  nie chcą  
narazić s ię  baronowi Poperowi, wszystk ie  
te rzeczy  uchodzą i żadnego od nikogo nie 
doznają ograniczenia. Tak że  postanowił s o ­
bie baron Popper w W ygodzie  fabrykę skór 
wskutek czego ryba w rzece truje się. 
W  końcu łańcuch w Wełdzirzu i rzeszatka,  
gdzie  drzewo przychodzi w W ygod zie  są za 
słabe, nie wytrzymujące za nadto wielką  
ilość drzewa, w skutek czego często przery­
wają się ,  a rzeka Sw ica  inż i tak straszna  
dla w szys tk ich  włościan m ieszkających nad 
rzeką, staje się  jeszcze  straszniejszą, zab ie­
rając ofiary w majątku, bydle a naw et i lu­
dziach. D latego  podpisani zapytują:

I. Czy znaną jest  c. k. R ządow i taka  
gospodarka -barona Poppera w W ygod zie  V

II. D laczego  toleruje ją c. k. Rząd?

III. Jakie śródki zam yśla  przedsięwziąć  
c. k. Rząd, ażeby taką gospodarkę usunąć.

dnia 17. września 1903 r. H
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p ołożyć koniec krzywdzie w łościan  a m ają­
tek a nawet ich życ ie  zabezpieczyć ?

B oh aczew sk i
interpelant.

S k o łyszew sk i ,  Huryk, Korol, Glidziuk, Sta-  
piński, Barabasz, Oleśnicki, Dr. Mogilnicki,  
Staruch, Szwed, Krempa, M azikicwicz, Sto- 

ja łow ski,  Barwiński.

I n t e r p e l a c y a

posła dra E u gen iu sza  Oleśu ick iego i tow  

do c. k. Rządu w  spraw ie n iepraw nego za­

stosow ania  ustaw o zebraniach i s tow arzy­

szeniach przez c. k. władze.

Od d łuższego czasu  w prow adzają  w ła ­
dze administracyjne w wielu powiatach Ga-  
l icy i  wschodniej nową praktykę stanow czo  
przeciwną konstytucyjnym  zasadniczym  usta­
wom państw ow ym , a w  szczególności usta­
wom o zgromadzeniach i stow arzyszeniach.  
Praktyka ta ujawnia się w  następujących  
k ierun kach :

a) w  nieprawnym  zakazie  zw oływania  
zgromadzeń w o g ó le  pozbawionym  wszelkich  
m o ty w ó w  lub m otyw ow an ym  w sposób  
p rzedstaw iający  się  już z góry jako sam o­
w o la  w ład zy  i n aruszenie  u s t a w y ;

b) w nieprawnem podciąganiu pod po­
stanow ienia  ustawy o prawie zgromadzeń  
zw yk łych  schadzek, w zg lędn ie  lustracyj  
w prawnie istn iejących  towarzystwach, ja ­
kie  tym że tow arzystw om  w m yśl ich sta­
tutu są dozw olon e , jak  także narad z a ło ­
życie li  tow arzystw , których ustaw a pod w y ­
mogi zgrom adzeń  nie podciąga ;

c) w nieprawnem staw ianiu  przeszkód  
normalnej działalności towarzystw , a w  sz c z e ­
gólności zgrom adzeniom  prawnie is tn ieją­
cych tow arzystw , które bywają  urządzane  
zupełnie po myśli przepisów ustaw y. P ra­
k ty k i  p ow yższe  b yw ają  zastosow ane w y ­
łącznie ty lko  do ruskich zgromadzeń i ru­
skich towarzystw', g d y  tym czasem  ruch po­
lityczny i działa lność towarzystw  nie ruskich

nie doznaje ze  strony w ład z  żadnego ogra­
niczenia n aw et tam, gdzie  tenże dem onstra­
cyjnie w sposób prow okacyjny przeeiw Ru­
sinom jest  sk ierow any.

P o w y ż s z e  nieprawne postępow anie  
zwrócone p rzedew szystk iem  przeciw towa-  
stwu P rośw ita  i jego  czytelniom.

T o w arzystw o  P rośw ita  ma wedle sw ego  
statutu zatwierdzonego przez c. k. N a m ie s t ­
nictwo pod dn. 18. sierpnia 1901. 1. 596 1 6  
i 8, czerwca 1898. 1. 46 .036  prawo ustnie  
pouczać lud o w sze lk iego  rodzaju sprawach  
naukowych, gospodarskich, handlow ych  
i przem ysłowych, a to przez delegatów , lu­
stratorów i w ędrownych nauczycieli .  W edle  
§. 39. statutu, ma k ażdy w yd z ia ł  filialny 
prawo a rów nocześnie i obow iązek  prowa­
dzić nadzór nad czyteln iam i do okręgu fil: i 
przynależnem i i to przez swoich delegatów  
i w ysłan n ik ów  i jeg o  pośrednikiem m ięd zy  
czytelniami „Proświty" a w ydziałem  cen 
tralnym. W ed le  statntu P rośw ity  jest  w y ­
dział filialny zwierzchnikiem  każdej czy ­
telni „Prośw ity" i powinien pozostaw ać  
z czyteln ią  k ażdego  sw ego  okręgu w  b e z ­
p o ś r e d n i  kontakcie, a tem sam em  ma on 
prawo każdego czasu lustrować czytelnie,  
zw oływ ać  sch ad zk i  członków czytelni i u 
rządząc dla nich odczyty, w yk ład y  i pou­
czenia  i lustracye tego rodzaju nie m ogą  
podpadać pod pojęcie publicznych zgrom a­
dzeń po m yśli  ustawy z 15. listopada 1867  
1 135 D z. p. p.

S tosow n ie  do tych postanowień statutu  
przedsięw zięła  stryjska filia „Proświty"  
dnia 7. lipca 1903 r. przez sw ego p rzew o­
dniczącego  lustracyę czyteln i w Br alk o w ­
cach, a skoro okazało się, że  czy te ln ia  nie  
rozwija s ię  należycie  i żo w a ln ego  zgro­
m adzen ia  dawno już m e było, postanow iono  
zw ołać  w a ln e  zgromadzenie na dzień 12-go 
lipca 1903. Dnia 7. l ipca  nie było żadnego  
zgrom adzenia, nic było ani wyboru p rze­
w odn iczącego ,  ani żadnej form alnej dysku-  
sy i ,  a ty lko zw y k ła ,  przygodna, p iyw atn a  
pogadanka pom iędzy  delegatem  a cz łon ­
kami czyteln i a pomimo tego  w ii io s ła  żan-
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darmerya a m ianowicie kom endant żan-  
darm skiego posterunku z Zulina z polecenia  
stryjskiego starosty N iewiadom skiego do 
c. k . Sądu p ow iatow ego w Stryju donie­
sienie karne przeciw delegatow i filii „Pro­
św ity" , w  którem podaje, że ten urządził 
w dniu 7. lipca w Bratkowcach ogólne  
zgrom adzenie bez poprzedniego za w ia d o ­
mienia władzy.

O zgromadzeniu, na 12. lipca 1903 
zwołanem , zaw iadom iła  czytelnia zupełnie  
formalnie c. k. starostwo w Stryju.

W  ciągu całego zgrom adzenia  chodził 
po pod lokal czytelni postenfirer żandar- 
meryi Jakubczak i co chw ila  w ywoływał  
naczelnika gm iny, grożąc mu, że rozwiąże  
zgrom adzenie i zebranych rozpędzi, chociaż 
delegaci w ydzia łu  pokazali mu dowód na 
zawiadom ienie s tarostw a. Przestraszony lud  
począł rozchodzić się, chociaż zgromadzenie  
było zupełnie legalne.

Zandarmerya z polecenia starostwa po­
pełniła  tu wielkie nadużycie, bo stawiała  
przeszkody zupełnie legalnem u zgrom adze­
niu tow arzystw a, naruszając przez to prawa  
tow arzystw a  i j e g o  członków. Z przyczyny  
tego zgrom adzenia weszło  również donie - 
sienie karne źandarm eryi przeciw zw ołują­
cym do c. k. Sądu p ow iatow ego  w Stryju.

W  dmu 26. lipca 1903 zarządził w y ­
dział filii w  Stryju lustracyę czytelni w Sie- 
m igiuowie i w ysła ł  tam swoich delegatów.  
Gdy ci delegaci znachodzili się w czytelni  
i porozumiewali się  z członkami w spra­
wach towarzystwa, wdarł się do lokalu ten 
sam komendant stacyi źandarmeryi z Zu­
lina i siłą rozpędził wszystk ich  obecnych,  
pomimo tego, że nie było  żadnego zgrom a­
dzenia, oświadczając wyraźnie delegatom  
filii Proświty, że robi to z nakazu i pole­
cenia Starostwa w Stryju, które robiło mu 
pizykrośc i,  dlaczego on tak samo nie postą­
pił sobie dnia 12. lipca w Bratkowcach,  
t. j. d laczego  nie rozpędził  zgromadzenia,
0 którem starostwo było powiadom ionem
1 którego zupełnie nie zabroniono. I z po­
wodu tego zgromadzenia wniosła żaudar-

merya również doniesienie karne przeciw  
delegatom  wydziału filialnego do Sądu po­
w iatowego w Stryju.

N iezaw iśle  od tego widocznie w  osta­
tnich miesiącach w naszym kraju oczyw ista  
tendeneya władz politycznych wprost nie- 
dopuszczać ruskich obywateli do korzystania  
z praw płynących dla ogółu obywateli 
z praw o stow arzyszeniach  i zgrom adze­
niach, tak, że  stan faktyczny jaki wobec  
tego w kraju zapanował równa się  rzeczy­
wistemu z a w i e s z e n i u  k o n s t y t u c y i  
d l a  r u s k i e g o  n a r o d u .

Dla illustracyi tego p izyw od zim y  na­
stępujące f a k t a :

C. k. S t a r o s t w o  w Z a l e s z c z y ­
k a c h  zabroniło dnia 6. maja 1903 zwołania  
wiecu w Sadkach, podając ogóln ikowo jako  
przyczynę, że grozi on publicznemu dobru, 
nie podając zresztą zupełnie m otywów,  
w czem  miałoby leżeć  to n iebezpieczeństwo  
dla publicznego dobra;

c. k. S t a r o s t w o  w S o k a l u  reskryp­
tem z dnia 24. czerwca 1903, 1. 21 .397 za­
broniło filii Prośw ity  w Sokalu urządzenia  
naukowo - gospodarskiego wiecu w Żużlu, 
podając jakc przyczynę żadnem postano­
wieniem prawnem nie usprawiedliwiony m o­
tyw, że on ma być zw ołanym  po za m iej­
scem siedziby urzędowej' to w a r z y s tw a ;

c. k. S t a r o s t w o  w Z ł o c z o w i e  za 
broniło bez p rzyczyny w maju i czerwcu  
1903. zw ołania  wiecu w Jeziernej i Pomo­
r z an ach — a w dniu 26. lipca 1903. w Zbo- 
rowie — a poufne zgrom adzenie zwołane  
w tymże dniu w Zborowie za osobistemi  
zaproszeniami bezprawnie rozpędziło

c. k. S t a r o s t w o  w R a w i e  r u s k i e j  
reskryptem z 2. lipca 1903. 1. 15 482 zabro­
niło wiecu Rawskiej ruskiej Radzie zw o ła ­
nego na 6. lipca 1903. z zupełnie g o ło s ło ­
w nego i żadnymi faktami nie popartego  
motywu, że on sprzeciwia się publicznemu  
porządkowi i bezpieczeństwu. Toż c. k. S ta ­
rostwo w dniu 29. maja 1903. naruszyło  
prawo poufnego zgromadzeuia zwołanego  
w Uhnowie, na które bezprawnie wszedł
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komisarz tegoż Starostwa Bocheński i wbrew  
woli zapraszających, m'nio poufnego cha  
rakteru zgromadzenia na mocy sw ego  urzędu  
i mandatu starostwa był na tcmże obecnym;

e. k, S t a r o s t w a  w S t a n i s ł a w o ­
w i e  i D r o h o b y c z u  zabroniły w sierpniu
1903. zgromadzenia zwołanego w tychże  
miastach dla uchwalenia żądań co do r e ­
formy ordynaeyi wyborczej do Rady pań­
stwa —  chociaż takie zgromadzenie od sz e ­
regu lat sy s tem atyczn ie  bez przeszkód b y ­
wają zw oływ an e w całej monarchii;

e. k. S t a r o s t w o  w B u c z a c z u  za­
broniły nieprawnie odczytu „o zniesieniu  
pańszczyzny^ m ającego odbyć się  dnia 2(5. 
k w ietn ia  1903. w czyteln i w Zyżuom ierzu;

c. k. S t a r o s t w o  w B r z e ż a n a c h  
zabroniło bezprawnie czytelni „Proświta*  
w P łotyczu  reskryptem z 13. maja 1903. 
1. 10.942. odczytu i przedstawienia am ator­
skiego ;

c. k . S t a r o s t w o  w 11 u s i a t y  n i c 
zakazało urzędowi parafialnemu w Sam o-  
tuskow cach dać p om ieszczenie  towarzystwu  
Czytelni Prośw ity  w  Samotuskoweach, cho­
ciaż nie miało najmniejszego prawa ogra­
n iczać w tym w zg lędz ie  swobodnej dyspo-  
zycy i parocha użytkującego.

W yk azan a  p ow yższym i przykładami  
praktyka c. k. Starostw je s t  po prostu sa-  
m owalna i sprzec iw ia  się wprosi p aństw o­
w ym  ustawom konstytucyjnym.

Pokazuje s ię  także, że praktyka ta 
zwrócona z rozm ysłem  i zamiarem przeciw  
ruskim tow arzystw om  i ruskiej narodowo­
ści i d latego podpisani zapytują e. k. Rząd :

1. Czy są  mu wiadome p ow yższe  fakta  
sam owoli i nadużycia w ład z  administracyj­
nych ?

2. Czy zam yśla  pouczyć te władze, że 
praktyka taka jest  sprzeczna z zasadnicze-  
mi ustawam i państwowemi, pociągnąć je za 
te nadużycia do surowej odpowiedzialności  
i na przyszłość surowo zabronić podobnego  
ograniczania praw konstytucyjnych ob yw a­
teli  państw a?

3. Czy zam yśla  pouczyć także te w ła ­
dze, że ruska narodowość i ruskie towa­

rzystwa mają również prawa konstytucyjne  
jak i inne narodowości? i że władzom a d ­
ministracyjnym nic należy  występować^ j a ­
wnie w rogo przeciw tymże ?

Oleśnicki
interpelant.

Huryk, Korol, Glidziuk, Buhaczewski, Sto- 
ja łowski, Barwiński, S k o łyszew sk i ,  Mogil-  
nicki, Stapiński, M azik iewicz, Bojko, S ta ­
ruch, Krempa, Barabasz.

I  n t e r p e 1 a c y  a 

do e. k. Rządu

C. k. Starostwo w Starym Samborze  
rozporządzeniom swojem z dnia 17. l is to ­
pada 1902 1. 13.978 pozwraeało ruskim 
urzędom parafialnym w yk azy  popisowych,  

w y g o to w a n e  w języku ruskim i zażądało  
nowych w języku łacińskim. W rozporzą­
dzeniu tern zagroziło nawet, że jeżeli który  
kapłan w ażył się  wykazy w ygotow ać w in ­
nym języku ,  jak w łacińskim , to na pod­
stawie §. 11 patentu cesarskiego i  20 k w ie ­
tnia 1854 pociągnie go do surowej odpo­
wiedzialności, a za to, żc w y k a zy  pierwo­
tnie w ygotow an e były w języku  ruskim, 
wytknęło ten postępek urzędom parafialnym  
jako czyn karygodny Ci kapłani, co i za  
drugim razem odesłali w yk azy  ruskie, 
otrzymali rozporządzeniem z 27 marca 1903 
1. 31 .547 nakaz przedłożyć metryki urodze­
nia i chrztu dla w szystk ich  popisowych i to 
dla każdego z osobna w dosłownych o d p i­
sach metrykalnych.

Jak rozporządzenie e. k. Starostwa.'  
w Starym Samborze z dnia 17 listopada  
1902 1. 18.978 tak i rozporządzenie z dnia  
27. marca 1903 1. 21.547 jes t  grubem naru­
szeniem  praw ję z y k a  ruskiego. Artykuł X I X .  
ustaw zasadniczych w yraźnie  orzeka: „Pań­
stwo uznaje równouprawnienie w szystkich  
jęz y k ó w  krajowych w szkole , w szędz ie  
i życiu publiezncm. N ajw yższe  postanowie­
nie Jego  Cesarskiej Mości Cesarza z 10. 
kwietnia  1851 jasno nakazuje że „w szystk ie  
e. k. w ładze i urzędy są obowiązane ruskie
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pisma przyjmować i załatw iać tak, jak  każe  
prawo" Rozporządzenie Ministerstwa z 20. 
grudnia 1869 1. 12.466 postanawia, że urzę­
dom autonomicznym pozostawia s ię  wybór  
języka, jakiego należy używ ać w  k ores­
pondencjach  urzędowych. Urzędy parafial­
ne są urzędami autonomicznymi, a więc  
ruskim urzędom parafialnym pozostawioną  
jest wolność używania w swojem  urzędo­
waniu jęz y k a  ruskiego.

Rozporządzenie Ministerstwa spraw  
wewnętrznych z 5. czerwca 1869 I. 2354  
w osobnym §. 5. wyraźnie zaznacza, „że  
w szystk ie  istn iejące przepisy co do kore-  
spondencyi w ładz, urzędów i sądów  z stro­
nami z władzam i n iepaństwow ym i, korpo-  
racyami i gminami" obowiązują nadal i ich 
niniejsze rozporządzenie nie narusza.

W brew w szystk im  tym p ostan ow ie­
niom c. k. S tarostw o w Starym Samborze  
narzuca ruskim urzędom parafialnym język  
łaciński jako urzędowy, który niema nawet  
prawa obywatelstw a ani w państw ie  naszem  
ani w kraju. Przez to rozporządzenie c. k. 
Starostw a w Starym Samborze z 17 l is to ­
pada 1902 1. 18 978 w samej zasadzie jest  
wielkiem bezprawiem świadom ie uaruszają-  
cem uczucia narodowe całej ludności po­
wiatu. Jeszcze  więcej oburzającem jest  roz­
porządzenie c. k. Starostwa starosambor-  
skiego z dnia 27. marca 1903 I. 21.547  
którein żąda przedłożenia świadectw m etry­
kalnych dla wszystkich popisowych. A że  
rozporządzenie to w ysłało  tylko do tych 
kapłanów, którzy odesłali rnskie w ykazy  
popisowych, to rzecz jasna, że c. k. Staro­
stwo w  Starym  Samborze chce’ w ten sp o ­
sób ty lko obejść prawa ruskiego języka.  
Żądanie to je s t  całkiem bezpodstawne  
i przeciwne ustaw ie . A żeby urzędy para­
fialne były obowiązane przedkładać poje­
dyncze św iad ec tw a  m etrykalne dla w s z y s t ­
kich popisowych, na to nie ma żadnej 
ustawy, ani rozporządzenia, i samo c. k. 
Starostwo w piśm ie swojem  z 27. marca  
1903 1. 21 .547  nie powołuje się  na żadną 
ustawę, ani reskrypt wyższej w ład zy .

C. k. Starostwo w Starym Samborze  
postąpiło tu sobie na w łasną rękę i przeciw

intencyi nawet sam ego c. k. Rządu. W y ­
kazy popisowych robi się na odpowiednich  
do tego drukach, które wydaje sam rząd.  
A że druki te są  polsko rnskie a nie łac iń ­
skie, to rząd sam przyznaje, że w ykazy  te 
należy pisać w jednym  z krajowych j ę z y ­
ków a w ięc  i w  ruskim a n ie w łacińskim.  
Jeszcze  silniejszą cechę sam ow oli nosi na  
sobie rozporządzenie c. k. Starostwa w Sta­
rym Samborze z dnia 27. marca 1903  
1. 21.547 żądające od urzędów parafialnych  
świadectw m etrykalnych dla w szystk ich  po­
pisowych. Jeżeli rzeczyw iśc ie  zaszła tego  
potrzeba, to dla czego c. k. Starostwo nie 
zażądało takich św iad ectw  od wszystkich  
urzędów parafialnych, a tylko od tych, które 
p rzedłożyły  ruskie w ykazy  popisowych ?

Ten więc postępek c. k. Starostwa  
w Starym Samborze nie można uważać za 
Mg innego, jak tylko z jednej strony za 
świadom e naruszenie praw ruskiego języka ,  
zagwarantowanych najwyższym i postanowie­
niami, a z drugiej znowu za karę i prze­
śladow anie ruskich kapłanów za to, źe  sp o ­
rządzili w ykazy  p opisow ych  w jeżyku ruskim.

Wobec tego zapytują  p o d p isa n i:
Ozy c. k. Rząd wie o tera bezprawiu  

i obowiązujące ustaw y w wysokim  stopniu  
naruszającem postępowaniu c. k. Starostwa  
w Samborze?

Czy i w jaki sposób gotów jes t  c. k. 
Rząd dać satysfakcyę poniżonym  uczuciom  
pokrzywdzonego ruskiego ogółu i zapóbiedz  
podobnym nadużyciom na p rzysz ło ść?

Oleśnicki
interpelant

Korol, B ohaczew sk i,  Barwiński, Mogilnicki,  
Mazikiewicz, Staruch, Barabasz, Huryk,  
Ostapezuk, Grlidziuk, Stojałowski, Skoły-  

szewski, Stapińsk', Krempa, Bojko.

W n i o s e k

pp. H u ryk a  i Ostapczuka w sprawie uwol­
n ien ia  gmin wiejskich od poruczonego za ­

kresu działania.

Z w ażyw szy , że obecna administracya  
w gminach wiejskich jest  nadzwyczaj ucią­
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ż l iw ą;  zw a ż y w szy ,  że w łasn y  zakres dzia­
łania pociąga za sobą znaczne wydatki, 
które w ynoszą  po nad 50%  dodatków do 
podatków b ezp ośred nich ; zw ażyw szy ,  źe 
poruezony zakres działania wydatki te 
znacznie powiększa, ponieważ gminy m uszą  
nie tylko opłacać pisarzy gminnych o wiele  
drożej, ale także w y d a w a ć  gotów k ę na 
zakupno k siąg  i druków dla ewideneyi  
w ojska obrony krajowej i pospolitego r u ­
szen ia;  zw ażyw szy , że m eldunkow e prze­
pisy  rezerwistów i obrony krajowej pona­
wiają się  eo dziesięć d n i ; że za najmniejsze  
m ew yp e łm eh ie  p ow yższych  przepisów nakła­
dają c. k. Starostwa na wójtów kary p ie­
niężne ; zw ażyw szy ,  że tych ciężarów nie 
ponoszą  obszary dworskie i korporacye —- 
podpisani w n o s z ą :

W ysok i Sejm raczy uchwalić;

W zy w a  się c. k. Rząd, ażeby w  drodze  
ustawodawczej uwolnił gm iny w iejsk ie  od 
poruezoncgo zakresu działania, ew entualnie  
wynagrodził jftniny za czynności i wydatki  
na k s ięg ę  oraz druki dla ew ideneyi wojska.

W n io sk o d a w cy :
Huryk w. r. Ostapczuk w. r. 

B oh aezew sk i,  Staruch, Barabasz, Szajer,  
Szponder, Krempa, Stojalowski, Korol, Wil-  
czkiewiez, Bojko, Stapiński,  Mazikiewiez,  

Szwed, Glidziuk, Potoczek, Żardeeki.

W n i o s e k  
posła Huryka w sprawie przeniesienia ram ­
py kolejowej obok dworca kolejowego  

w Stanisławowie.

W y so k i  Sejm raczy uchwalić:

W zyw a  się c. k. Rząd, ażeby w ez w a ł  
D yrek cyę  kolei Lw ów -Czerniow ce do bez­
zw łocznego przeniesienia ram py obok dworca  
k olejow ego  w Stanisławowie przy ulicy  
W ołczyn ieek iej ,  ponieważ ta rampa tamuje 
ruch ekonom iczny i handlowy i wielkie  
szkody przynosi m ieszkańcom  w tej okolicy

skutkiem straty czasu, a szczególn ie  gm i­
nom KnihyninJ Wołczyniec, Podłęże, Pod-  
pieczary, K ołodziejówka, Uziny , Hanusowce,  
Pobereże, Dobrowlany, Maryampoi, W olra­
ków, Kolonia i N ow y Świat.

Powyżej w ym ienionym  gminom zam y­
ka się  droga dojazdu na d w orzec , id o  m ia­
sta ponad 3 godziny każdego dnia i nocy, 
gdyż w czasie szybow ania  wozów , rampa  
zam knięta  a jadący  furami muszą godzi­
nami czekać tak w czasie  roboczym, jak  
i w  czasie  zimna lub sloty.

W n iosk od aw ca: 
Iluryk w. r.

Ostapczuk, Barabasz, Bohaezewski, Staruch, 
Szajer, Krempa, Szponder, Korol, Stapiński,  
W ilczluewicz, Potoczek, Źardecki, M azikie­
wiez, W. Szw ed, Glidziuk, Bojko, Stoja- 

łowski.

Marszalek oznajmia, źe  interpelaeye to 
odstąpi p. K om isarzowi rządowemu, a p ierw ­
sze czytauie odczytan ych  w niosków  umieści 
na porządku dziennym n astępnego p os ie ­
dzenia, następnie w zyw a do zdania sprawy  
z wyniku skrutynium wyboru 1 członka  
kom isyi administracyjnej.

P. Pawlikowski zdaje sprawę z wynikn  
skrutynium.

Glosowało 84 posłów. Absolutna w ię ­
kszość 48 p. Antoni Wodzicki otrzymał 78, 
p. Oleśnicki 3, p. K ozłow ski 2, a p. Wil- 
czk:'ewiez 1 głos.

M arszałek  konstatuje, że członkiem  
komisyi administracyjnej w ybrany został 
p. Antoni W odzicki,  następnie zam yka po­
siedzenie naznaczając następne na 18 w rze­
śnia 1903 godz. 10 rano, i odczytuje po­
rządek dzienny następnego posiedzenia.

K oniec posiedzenia godzina 4 minut 
15 po południu.

M arsza łe k  k r a jo w y :

S. B adeni w ł .  r .

S e k re ta rze :

M ieczysław Urbański w .  r .  ks. Teodor Bohaezewski w .  r.


